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nigdy ich nie zapoiani. Huss także zbstaje, 
|w pamięci, bo choć cała kompozycys jest 
(staba, pojedyncze postacie uderzają nie- 
|amierną pięknością. | 
| Sam bohater Huss wiele bardzo traci 
I '2 powodu ар Lzy rotę glowy, | 
- a wr 'kłudzonego kacerzom na stos skazafym, 
W 8 obrazy konkursowe: ` < 
WIE нне Saymanawskiego; „Dwór Ko: | Rodzaj tyary pelnej malowanych dysbłów, 
simierys 5 чај д М Чеггопа; „Wywiaszoc>- |szpeci szlachetne oblicze, którego składany 
mie," Żelechowskiego; „Węgier,* Jasińskiego; „Od- | wyraz wiary, rezygnacyi i trwogi, oddany) 
eapnianiu uroków; _ Wodeinowskiego. „Tange Рап- ieat znakomicie, 
bawic; „/marnewamy skarb" Maasyśakiego © | p zobliczno tot są figury na przodzie sca-/ 
Nastała dla Warszawy epoka prawdziwie ny, choć są to prości ludzie, niosący drwa 
artystyczna: wystawa konkursowa i „Spa-'na stos, ale jaki ich ruch naturaloy, wy- 
leniu Hussa,“ Hellquista. Jest na co pu- borny jak niepodobne są do żadnych їп. 
trzeć i nie wiadomo czemu dać pierwszeń- nych, z jaką шегу malowane. Trzeba 
stwo, bo jeśli Hellquist jest wielkim mala- na nie patrzeć i podziwiać, a 
rzem, konkursowe prace nęcą nas swojsko-! Kiedy u Krywulta Huss przyciąga Ми» 
іц. my widzów, nie mniej ciekawości budzi 
Huss jest pierwszym utworem Hellquista, wystawa konkursowa; mamy tu blisko trzy: 
jaki ukazat się u nas. Utwór to wpraw- dzieści obrazów. Nie wszystkie wprawdzie 
dzie słabszy od tych, jakie podziwiano na godne są oglądania, a nawet sędziowie 
wystawach europejskich, ule zawsze i w nim okazali się bardzo łaskawi, użyczając miej, 
znać lwi stempel mistrza. sca niektórym i dopuszczając je do konkur- 
Hellquist, szwed rodem, młody jeszcze, su. Perłą jego jest obraz naturalnej wiel-| 
jeden z najznakomitszych malarzy wapół- kości „Kłótnia hucułów* Wacława Szyma- 
czesnych, pełen oryginalności i siły, uległ nowskiego, nagrodzony już złotym едй, 
chorobie umysłowej, która tak często na» Jem w Monachium, który i tu pierwszą na- 
pastuje artystów, Spalenie Hussa jest zda. grodę otrzymał. | 
je się jego ostatoim obrazem i nosi ślady, Obraz posiada ogromne zalety ruchu, ві | 
osłabieniu twórczej siły, Są w nim. prze- ły, plastyki i tonu, Zyskałby może jeszcze 
śliczne szczegóły, ale całość nie odpowiada gdyby został wykonany w potwniejszonych 
wcale ważności tego wielkiego dziejowego wymiarach, nle musimy poprzestać na ќеш,! 
dramatu i chwili, w której męczennik co zrobił artysta. Obraz żyje, postacie awy-| 
śmiercią stwierdza swe przekonania. puklają się a niektóre z nich k dzjel-| 
d , , we 
porównywano Hellquista z Brozikięm, mle złudzenie, Trochę jeduak więcej wykończe.! 
porównunie to nie zuaługuje na uwagę; po- nia, wyszłoby im na korzyść. Jest tu sie | 
między mistrzem czeskim a szwedzkim nie le szczegółów niemal szkicowych, artysta 
ma tic wspólnego. Brozik, naśladowca Śpieszył się widać bardzo ze skończeniem 
Maunkauczego, posisda olbrzymią technikę, obrazu, ale też nie umie zapanować nad 
umie oddać zagłębienie wielkiej sali i roz- fantazyą, unoszącą go szybko, zumnszającą 
mieścić w niej dobrze rysowane i walowa- do improwizacyi. Postacie przecież wyko; 
ue postacie, umie podzielić je na grupy, ale nace nawet najpobieżniej, jak grupa ko-| 
jak każdy naćladowca, trzyma się pewnej biet po lewej stronie, tchną prawdą і wi- 
maniery. Jeden obraz jego może zachwy- docznie brane są z nutory. 
cit, drugi zdaje się już tylko powtórzeniem! Drugą nagrodę otrzymał Wojciech Ger. 
pierwszego. [son zn „Dwór Kazimierza Sprawiedliwego“; | 
Hellquist nikogo nie naśladował, a kto obraz malowany віагаопіе, ale kowpozycyi | 
widział „Okup miasta“ lab „Pogrzeb Gu- dość banalnej, Trzecią lechowski za! 
stawa Adolfa” najwięcej zoąne jego obrazy, „Wywłaszczenie w Galicyi.” Chodzi tu o 
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KIEGO. bowały, czuł wszystkie męczarnie piekła — 

——— niepokoju o jej źycie i wyrzutów sumienia, 

9) które go do szaleństwa doprowadzały. Na- 
AGI-WDAJ. reszcie doktór przybył. 


—— Doświadczony eskulap zbadał ścićle cho- 
ZA KULISAMI. 


гї — a kiedy powatał od badania twarz 
FRAGMENT POWIEŚCIOWY. 


jego miała zagadkowy wyraz, Wziął na 
stronę Wacława, | 
— Powiedz mi pan, co mogło вротжойо- 
wać stan chorej? — zapytał, przod dokto- 
rem bic się ukrywać nie powinno, 
ET Miala przyk jói dó 
зл — Ваго №237 — Miała przykre przejście 2 powodów 
St © ref PARYZ ‚ teatralnych, — rzekł > chwili чый. 

— Mój honor, — ryknął Wacław — mój | Doktór popatrzył na niego z pod oku- 
honor! przez kogoż on jest więcej żwalany, |arów; zmieszanie młodego człowieka nie 
zniszczony, podepteny — jeżeli nie przea|nyzło jego uwagi. 

— Przezemnie?!., c (towne? 

— Tak, бак — syczał, zbliżając twarz) —— Огу jest niebezpieczeństwo? — zapy- 
rozpaloną do twarzy artystki — przez cie- (а) Wacław, blednąc. 
bie — (у... kochanko aktorał _ > Eskulap wzruszył ramionami. 
Krzyk stławiony wyrwał wię 2 piersi | — Niebezpieczeństwa życia na razio nie 


— Waclaw zmięszał się ogromnie. 
ciebie! rzejście musiało być bardzo gwał- 
Heleny — podniosła rękę do szyi i padła ma — odparł cedząc słowa, ule stan bar- 


na zięmię. dzo poważny, bardzo powaźny. 
W jednym momencie Wacław oprzyto i Waclaw КТ луг 7 
mnial. | — Doktorze, zlituj się nademną, — za» 


Cala potworność jego postępowania sta- “wolal, łamiąc ręce — czego się шаш oba- 
пев mu żywo przed oczyma. Rzucił się wiać? 
ratować żonę z dziką rozpaczą w sercu,” — Chora, zaczął doktór, nie odpowiada 
ale jakież było jego przerażenie, gdy ta, jąc wprost na pytanie, musiała w ostatnich 
po długiej chwili otworzywszy oczy, próżno czasach mieć dużo moralnych przykrości; 
silila się na wymówienie jakichś wyrszów—' nerwostan ogromnie rozstrojony. 

i wskazując ciągle na gardło, głosu wydo-| Wacław był na torturach, 
być nie mogła, . — Praca sceniczne... wybąknął. 

— Ро doktoral zawołał do służącej, кб. — I to znać, і to. Ogólne osłabienie i 
ra wbiegła na odgłos dzwonka, nn miłość wycieńczenie. Główne źródło choroby ner- 
boską jaknajprędzej, Pani zasłabła! "ту — poszarpane niemiłosiernie! 

Żadne pióro nie opieałoby tego, со prze. Poeta milczał, 
szedł WaLlaw przez czas oczekiwania па — Żona pańsks, — ciągnął d4októr—nie 
lekarza. Pozostawiony z żoną prawie bez- mogę taić przed panem, ma sparaliżowane 
przytomną, której rozszerzone trwogą Źre- struny głosowe. 
nice zdawały віс czynić wyrzuty, widząc — Boże! — krzyknął Wacław. 
ak sili się na wydostanie głosu na usta, — Ale uspukój się pan: mowę odzyska; 
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| Айтов telegraficzny: 
„DZIEZTDTTIE.** 


~ |które, co chwila krwawą pianą się zafar-j postaramy się o to, Paraliż 


8 (15) Lutego. 1889 r. Rok VI. 
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Stałe i wierszowe ogłoszenia adro- 
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04 należności przawyżsrających 10) га, 
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chłopską siedzibę, którą za dlugi zapewne, jchcę z niego czerpać jak czerpał dotąd, 
obejmuje w posiadanie żyd wybornie scha- |pełoemi rękoma, Ale niestety, stary klu. 
rakteryzowany i oddany typowo. cznik otwiera ciężkie wieko i pokazuje mu 

Smatoa ta scena, tem smntniejsza, żej wymownym gestem, że skrzynia jest pró- 
powszednia, posłużyła artyście za temat до |203! Całość trzymana jest w tonie, a za- 
ładuego obrazka, Mamy tu parę bardzo |głębienie starożytnej komnaty dobrze od- 
dobrych postaci, wywłaszczonego, który za«|dane. Gdyby tak jeszcze trochę więcej ży: 


| cieka pięście, wójta z urzędową powagą najoia w dwóch postaciach — starego sługi 


twarzy, małe dzieci bawiące się spokojnie|i młodego rozrzutnika, obrazek robiłby le 
bo mie rozumiejące tego co się wkoło nich | резе jeszcze wrażenie. №: 

dzieje, a wreszcie ciekawych, cisnących się Tu i owdzie w większych i „ mpiejszychi 
do drzwi i zaglądających w okno. utworach konkursowych, znajdzie sig jesz: 

Kilka ionych obrazków z życia włoácian, {cze niejedna rzecz godna uwagi, nagro- 
zwraca także powszechną uwagę, Ładną|dzone przecież i odzasczone przez sędziów, 
i wesołą i dobrze przedstawioną scenkę sta: |stanowiy niezuprzeczenie czoło. 
nowi „Węgier” Zdzisława Jasińskiego. 'alerya 1 
Wędrowny kramarz rozkłada па stole, Ы PR 
pod oknem chaty, swój barwny towar: а) 
wstążki, chustki, świecidła, a dwie wiejskie 
dziewczyny, spoglądają na nie zachwycone 
i śmieją się z całego serca. Śmieje się 
także sprzedający, zdaje się, że słychać jak Poznań 10 lutego 1889 r. 
krzyżują się żurty, pełne ożywienia, gwaru,| Karnawał już na ukończeniu, а o zaba- 
wesołości i słońca, wach u nas nikt prawie nie myśli, Wszys- 

Тоо znów scenę, także z wnętrza chaty, | cy z obawą spoglądamy w przyszłość, któ. 
przedstawił Wodzisowski w „Odczynianiu | га niestety pr awia sig nam w сога? 
uroków.” Jak to tytuł sam pokazuje, эе host pin barwach. Majątki ziemskie 
dzi tu o gusta wiejskie. ОШор, w średoim | komisya koloniżacyjna bezustannie wyku- 
wieku, z miną powaźną i zafrasowaną, pa-|puje a im większy napływ obcych przyby- 
trzy jak w tęczę w pasmo nici, trzymanych | szów, tem bardziej zaciera się żywioł polski. 
w ręku, роет wierzy, że tu mieści się| Obywatele ziemscy po sprzedaniu majątków 
węzeł jego losów, n przebiegła kumoszka, przenoszą się zwykle do Foma lub 
śmiejąc się w duchu z jego łatwowierności, | mniejszych iniast prowincyonalaych, a nie 
jak to widać z wyrazu twarzy, szepce mu |znalazłszy tam odpowiedniego zajęcia po- 
соё do ucha, na wpół zasłonięta fartuchem. | większają w bardzo krótkim czasie 
Oboje tworzą nader wyrazistą grupą, pełną | ryat ае (Wprawdzie założony (и bank 
prawdy i bumoru,  tembardziej, że typ |ratunkowy, którego zadanieto jest przeciw- 
chłopa i typ zuachorki są pełue prawdy. |działać komisy kolonizacyjnej, rozpoczął 

Do najlepszych także obrazów należy|już swe czynności, ale cóż może zdziałać 
„Targ za żelazną bramą” Pankuwicza, ina- |instytucya skromnie uposażona 2 kapitałem 
lowany tak sumiennie, tak poprawnie, iż|zaledwie 11/, miliona marek, w porównania 
zda się możnaby wziąść w rękę te stosy|z komisyą rządową, rozporządzającą potęż- 
jarzyn, te kapusty, marchewki, buraki pię-|nemi srodkami i prawidłowo zorganizowa- 
trzące się ua pierwszym planie, przy któ- | ną. i sami założyciele banku ziemskie- 
rych co prawda giną nieco przekupcie|go oie są ożywieni wiarą w skuteczność je- 
i kupujący, ale które zu to mają tyla świe-|go działalności, przekonywa fakt, że pre- 
źości. : zes rady nadzorczej banku, jeden z inicya- 

ładny także jest obraz Maszyńskiego|torów, hrabia Żółtowski, uabył па swój 
„Zimarnowany skarb”; przedmiot tlómaczy |rachunek jedaę tylko akcyę. Byt teatru 
się wybornie. Paniczyk w cudzoziemskim | polskiego również zachwiany, Rada nad- 
stroju, przychodzi do skarbca rodziunego, |zorcza teatru postanowiła w tych daiscii 
nastąpił wjlitość głęboka. "Теп słaby człowiek oier- 
skutku ataku nerwowego, który skoneen= |piał także, cierpiał może więcej, niź ona— 
trował się w gardle. Czy żoua pańska nie |silniejsza władzami ducha, — a kiedy po- 
dvzuawała przedtem ściskania, duszenia w | wiedziała to sobie, już nie było urszy w jej 
krtani? sercu, 

— Nie „wiem, — odparł Waclaw, nie] Artystka była teraz dziwnie spokojna, 
skarżyła się przedemną, Ale ta krew po-|uduchowiona niemal. Wszystka gorycz i 
kazująca się na ustach? co to jest do:|boleść zniknęla z jej dasży, a ich miejące 
ktorze? r К zająło niby marzenie senne, z którego nie 

„— Krew, — mówił doktór jakby do sie- umiemy sobie zdać sprawy, coś niepochwy- 
bie, tak — złe krążenie  spowodowne | tiego — co zdaje się ciało i ducha rozpue 
wzruszenjami i uadmieruą pracą; iatwa 2a- |szczać w eterze, obezwładniać, znieczulać, 
palność i burzenie się przy delikatnym z na- | Było to zapewne skatkiem osłabieniu. 
tury organizmie, Ale my to usuniemy,| Gdy Wącław skończył, podniosła się z 
postaramy sig z płuc ją wydalić, bądź pan i wysiłkiem na łóżku. 
spokojny, — kończył podając gospodarzowi| -— Nie chcę, — rzekła, aby сі pozostał 
rękę na pożegnanie. choć cień wątpliwości; pokaż mi ten ano» 

W przedpokoju zwrócił się jeszcze do | Dim. 

Wacława. Wacław uczynił zadość jej życzeniu, ша 

— Trzeba unikać wszelkich wzruszeń, bo | szczęścia list fatalny zachował. 
gdyby ataki się powtórzyły — za nic miej Wiem, kto go pisał, — odezwała się sla- 


ręczę, bym głosem po przeczytaniu i nagle, jake 
* 2 by nowa myśl blysnęła jej w głowie. 
. — Poślij ро Felikss, — powiedziała, pras 
Powoli postępowało leczenia Heleny; wol-| 406 się 2 nim widzieć. 


no głos wracał i siły przybywały. Pier-| — Pójdę sam, — rzekł posłuszny . 

wszą myślą artystki po йаш mowy,| Feliks na wezwanie pośpieszył; Helenu 

było dowiedzieć się od Wacława, co zna-| powitała go serdecznie. 

czyło jego oskarżenie. — Drogi przyjacielu, pomożesz mi da 
Nim zdołała go zapytać — poeta sam | rozwikłania pewnej di. 

upokorzył się przed żouą przepraszając go-| —To pisała Leonia, zwróciła się do mg- 

rąco za wszystko złe, które jej wyrządził, |ża, v skazując anonim. 

Na klęczkuch błagał przebaczenia u tej,| Wacława uderzyła zgodność myśli żony 

którą kochał teraz stokroć więcej, w oba- [= dowodzeniami Feliksa. 

wie, że ją może utracić, Kiedy mówił о] — Jesteś tego pewną? — zapytał, 

całej historyi anonimu, Helena słuchała go| — Zaraz się о tem przekonany, W шк. 

х gorączkowomi plamami wypieczonemi па| Ка mojem jest list tej kobiety, który риш. 

policzkach. Огша, że za Кайе jego sło-|ła do mnie przed dwoma laty, prosząv © 

wem jakaś cząstka tej miłości, którą mia- | pożyczenie pewnej sztuki (wówczas stosunki 

ła dla niego, usuwa sig x jej serca i wpa-|nasze były pozornie lepsze), Proszę cię Wa- 

du w próżnię, a miejsce jej zajmuja poli: |eławia wyszukaj go. Leży tain, tam w tej 

towanie nad tym slubym charakterem nie-|szuflsdce u góry; znajdziesz go między jun 

uwiejącym oprzeć się namiętnościom, wzbu- | pierawi, 

dzonym tak nędzną przyczyną. List w rzeczywistości byl mà swojim 
Wślad zn politowabiom przyszla litość, | miejscu, 
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Уря варт sau 
СКУ ocalenia зо) — 2 giełdy berlińskiej donosi „Boersen 
a jeżeli i ta zawiedzie, kosztowny |Courier”: „Trufłno wyobrazić sobie 


ш! — 
| гада. wystawiony 
mego początku bezustannie 
cytem i brnie w coraz większe długi. 
dosm słowem pochwsceni jesteśmy w klesz- 
cze tak silne, ża bezusyślnością patrzeć 
optymistycznie па to co się dzieje. 

еу m ты гл ‚ zwartym #тегё. 
giem jak w szyku wym op . 
шапігасуі, podane swój казу 
wy i morulng, Przyznać należy, że przy: 
czyniły się do tej ównie rozpowszeche 
nione w znacznej liczbie pisma ludowe, któ 
re nauczyły wieśniaka myśleć i logicznie 
przewawiąć na zebraniach publicznych. Wi- 
dać 2 tego, że wieśnincy postępują z duchem 
Czasu i dziś nie są już ciemny masą, lecz 
prawdziwywi obywatelami kraju, — Urodziny 
cesarza Wilaelma odbyły się tu z wielką 
uroczystością, w której polacy wcale udzia: 
lu nie brali, a. żydzi reprezentowani byli 
w bardzo szczupłej liczbie, W tych dniach 
podczas wyborów w radzie miejskiej na 

rzewodniczącego wybrany zostuł większo- 
ią głosów polskich żyd, należący do umiar- 
kowanej pattyi rządowej. 


Przemysi, Handel i Komunikacye. 


Ай 15 
— Dzienniki petorsburskie dowiadują się, 
że istnieje projekt uzupełoienia i zmiany 
przepisów dotyczących pobierania akcyzy 
od olejów naftowych. Zmiany zastosownue 
będą głównie do mieszanin, składających 
się z olejów roślinnych i naftowych, 

— „Kuryer warszawski” dowiadoje się, 
że jeden z iużynierów warszawskich, zainte- 
resówduy w sprawia ludowy kolei z Waor- 
szawy do Radomia, otrzymał z nader kom- 
peteutnego źródia, mianowicie z kancelaryi 
minieteryumu dróg i komunikącyj, wiado- 
mość, że udzielenia koncęsyi na жзрошпів: 
ną linię, nie пева żadnej wątpliwości; 
koncesyónaryuszem będzie towarzystwo ko- 
lei dąbrowskiej. Formalne ogłoszenie kon- 
cósyi nastąpi w przyszłym miesiącu, а ro- 
bóty wstępne mają być rozpoczęte z wio- 
b 


— „Nowosti” donoszą, że w wykonaniu 
Najwyższego ukazu z d. 30 listopada г, m. 
o powierzeniu wydziału taryfowego mini» 
strowi skarbu, obecnie, po porozumieniu się 
ministrów: skarbu, komunikacyj i dóbr рай. 
stwa i kontrolera państwa, wniesiono do 
rudy państwa projekt środków, mających 
па celu ustanowienie nadzoru rządowego 
nad kolejami, 


Departament lekarski opracowywa 
projekt rozciągnięcia większej kontroli nad 
składami materyalów aptecznych i ograni- 
czenia sprzedaży detalicznej wielu lekarstw, 
nabywanych obecnie przez publiczność w 
składach pomienionych, Nadto w pe д 
skladzie będzie pon znajdować się j 

r 
r 


е ет 
w te: 


maceuta, czy to jako 
aściciel, cz d 


ако dysponent składu. 


— A tersz у przyjacielu „> 
wnaj te charaktery, — rzekła do Feliksa, 
podając mu list i auonim — i daj o nich 
m zdanie, | ' 1702 

rzez parę minut panowało milczenie. 
һа Wacławie, — przerwał je Feliks, 
Ghodź i przyjrzyj się — czy możesz jeszcze 
wątpić kto jest autorem anonimu? 
omimo zinienionego pisma, charaktery 
dwóch listów były tak do siebia zbliżone, 
że nie pożostawało najmniejszej wątpliwo- 

. Leonia niezbyt zręcznie wzięła się do 
dzieła, zapomniała widać o broni, zosta< 
wionej w ręku rywalki, Z odkryciem tem 
oskarżenie upudało samo przez się. 

Po kilku tygodniach artystka mogła już 
opuścić łoże. Osłabienie pozostało jeszcze, 
ból w piersiach wał się od 
czasu, ale według słów doktora: 
się już na dobrą drogę.” | 

Z powracającemi siłami wracała w He- | 
lenie chęć do pracy; zamiłowanie sztuki 
przemawiało z dawną po dawna ener-! 
gia odzyskiwała stracone chwilowo władze.| 

Czując się coraz lepiej, żona Wacława | 

і 


zapra sprobować, p ile też artyzm jej 
na przerwie i szczerby w nim ро- 
nione naprawić. 

"Po zaledwie scenach jakiejś roli 
slh jednak, że siły jej nie dopisują.- 
los zwłaszcza niknął w gardle, wiązł 
w niew, gastięł i niepodobna było użyć go! 

według chęci i wymagań roli, 
Jestem osłabiona, powiedziała во- 
bie, poczekam z tydzień, i 
Po iu боғе wysiłki — nepróżno. | 
Gdy tylko dochodziło do ważniejszych mo- | 
których 


mentów, w os powinien był za- 


mieć całą roze 4 swej skali, zca- slal — hędzie szamotać się z 
м ч ОЖ SETH adrowiu zaszkodzi; lepiej powiem jej 
oposzczenie sceny nie jest | pun jak radzę. 


— brukło go natychmiast; nawet 
тА byty nieta“ mocos, jak dawniej, 


= może będzie lepiej. 
Nazajutrz to samo, Tu już przestrach 


dem pójdzie na subhastę, bo йш cz A dole Мано 
walczy 


czasu do; 
„weszła | 


h 


с2йо realizucye, to 
soblenie mocne i d 
lachi. 


to jedoak wykonywano niągle wielkio sprze- 
daże, naciskieta których obniżyły się 
znacznie korży niektórych papierów a szczegól- 
niej waluty ruskiej. Napróżno byłoby sza- 
kuć uzasadnionego powodu do tak nagloj 
zmiany usposobienie, Otrzymane dziś wis- 
domości z Afganistaau nie mogły wzbudzić 
obaw powużnych, zwłaszcza gdy się zważy, 
że na granicy rusko afganistańskiej dotych- 
czas nie zaszło nic stanowczego a przy 
szczerze pokojowem usposobieniu rządu ru 
skiego traduo spodziewać wię kroków nie: 
przyjacielskich. Lecz, jak to zaznaczuliśmy 
często, giełda nasza od dłuższego czasu 
okazuje wielką nieufność dla ruchu zwyżko- 
wego, który wywołauy był przez kapitali- 
stów prywatnych 1 któremu tylko, wbrew 
woli poddały się giełda i spekulacyan, Już 
od dłaższego czasu obawiać się należało, 
że przy pierwszej lepszej sposobności rozpo* 
czuą się wielkie realizacye i sprzedaże in 
blanco za strony spekulacyi giełdowej i zda 
је się, że doniesienia z Afgaoistanu, przy 
bliższem zbadaniu nie zawierające піс nie- 
pokojącego, dnły właśnie tę sposobność. 
Wobec zaufania publiczności prywatnej 
ijej niezachwinuej wiary w trwałość sto- 
sunków pomyńlnych, wątpić należy, czy ta- 
ka postawa gieldy zapewni jej powodzenie, 
Spekalacya giełdowa zdolną jest równie 
prędko błąd popełnić, jak uznać, że zbłą: 
dziła a wówczss zakupy i pokrycia przez 
nią wykonywane zwykle potęgują zwyżkę,” 

— Od pewuego czasu, pojawiły się w о. 
biegu fałszywe banknoty 10 cio rublowe 
dawnego typu. Dość gruby papier i kolor 
wyblakły odrazu wskszują, iż banknoty są 
fałazywe, Wszystkie falsyfikaty mają jedeu 
numer 118,470 i rok 1882 gi, 

Podatki 


Ё usposobienie dla pewnej liczby papierów, 


— Ogłoszono zdanie rady państwa o po. 
datka składkowym z przedsiębierstw niegil- 
dyjnych. Podntek składkowy z przedsię: 
bierstw handlowych i przemysłowych, pro: 
wadzonych na zasądzie świadectw na han- 
del dróbnby i przemysłowych, obowiązuje 
od dnia 130 stycznia 1889 we wszystkich 
miejscowościach, gdzie przedsiębierstwa hane 
dlowe i przemysłowe prowadzone na zasa- 
dzie świadectw gildyjnych opłacają dodat. 
kowy podatek składkowy, z wyjątkiem gu 
bernij: archangielskiej, ołonieckiej, tobol. 


skiej, tomskiej, jenisejskiej i  irkuckiej. 
Ogólna виша wyżej wymienionego podatku 
ustanawia się na lata 1889 i 1890 po 


1,250,000 rubli roczuie. 
<— Według informacyj „Pełersb. wiedo- 
mostiej,” gorzelnicy pędzący wódkę z żyta 
i ziemoiaków uskarżają się przed departa- 
ntków  niestałych 


ała po doktora, Ше musiała czekać 
dość długo, bo go w domu nię było. 

— Konsyliurza — odezwała się, wycho- 
dząc naprzeciw niego — jestem bardzo nie- 
spokojna; nie mogę znaleść potrzeboej siły 
do mych ról, Tu, tu — wskązała na gar- 
Фо — czaję wroga. 

Doktór skrzywił się nieznacznie. 

— Kochana раш — rzekł, siadając — 
musimy się porozumieć: teraz nie możesz 
bezwarunkowo imyśleć o występowaniu. Pó: 
źniej, kr jakimó czasie, zobaczymy, 

— Ale ja głos odzyskam?... 

Eskulap pomyślał chwilę, 

— Prredewszystkiem starajmy się о zu: 
pełne odzyskanie zdrowia, o głosie potem— 
rzekł wymijająco. 


fabrykanci tomaszowscy mie chcą wziąć 
w miej udwiału Nu listę wpisało się 


kilku nowych wystawców, а ogólas ich 
liczba, jak przypuszcza komitet, dojdzie 
do 76, Przy tak małej liczbie miejsce 
przeznaczone dla wystawców д naszego 
kraju okaże się prawdopodobnie zawielkiem. 
Nie sprawi to jednak klopotu paryskiema 
komitetowi wystawy, gdyż inue kraje, jak 
Włochy i Belgia, wysyłają znacznie więcej 


dzietuie w San-Remo. Młoda żona upodo- 
bawszy sobie pięknego iokaja wyjechała 
z nim do krewnych mieszkających w Kry- 
mia, W rodzinnych stronach hrabina Z. 
w krótkim czasie została żoną swego loku 
ja, lecz po krótkiem z niw pożyciu шпагі, 

J. znowu pozostał boz sposobu do życiu, 


gdyż rodzima jego żony, pozostały ро nicy 


okazów, niż przypuszczano poprzednio a prze- r 
wujątek zabrała, 


znaczóny dla nich obszar prawdopodobnie ; Р 
pie wystarczy. Komitet zwraca uwsgę wy-! Młody wdowięc 4dał sig 140 Sewastopola 
stawców, że tylko do 27 b. m. można bę- i him ako robotnik zsrabiał na utrzyma- 
dzia korzystać z obmiżonych opłat przewo. | nie. Zatęskniwszy do swoich przybył w Ka- 
zowych. Do tego bowiem dnia ekspedytor Їізкіе, lecz nieszczęście chciało, że będąc 
komitetu Maurycy Luksemburg kompleto- | karbowym folwnika K. doglądając mło- 
wać będzie pełny ładunek wngonowy, po+|ckarni nieostroźśnie włożył w tryb rękę, 


ko zwyczajcemi pociągami, О zebraniu 
kolekcyi okazów wełny muszej, którego 
rzekł się stanowczo М, Jelenkiewicz, po- 
stauowiono zwrócić się do hr. W. Poletylły. 


Wiadomości bieżące. 


—) Ofiara. Rodzina 6. p. ludwika 
Grohimana ofiarowała na budowę kościoła 
katolickiogo w odzi w dzielnicy staro. 
miejskiej rs. 1000. Komitet budowy tegoż 
kościoła w imienia parafian, składa niniej- 
szem publiczne podziękowanie szlachetnym 
ofiarodawcom. 

(—) Wiadomości osobiste. Ks. 
Nowacki, wikarynsz parafii św. 


Puweł 
Krzyża 


w Łodzi przeniesiony został na takąż po- 


sadę do parafii Wiskitki, 

(—) Teatr łódzki. Do miasta naszego za- 
witał gość ze sceny lwowskiej. Jest nim 
jeden z najzdolniejszych artystów drama- 
tycznych pun Żelazowski, Doskonały aktor 


wystąpi w kilku rolach gościnoych, 2 któ-| 


rych wymienimy  „Montjoye,”  „Otella,” 
„Właściciela Kuźoic,” „iłozbitków.” Pierw- 
y występ gościnny w sobotę, — Pana 
ие. А, widzieliśmy kilkanaście razy 
w Krynicy, gdzie bawiła wyboron tropa 
lwowska. We wszystkich widzianych przez 
nas rolach, p. Żelazowski dał się poznać 
jako artysta nadzwyczaj inteligentay i ше. 
pospolicie zdolny. e 


(—) Ғогіџпа kołem się toczy. Ciekawe 
koleje życia przechodził jeden z tutejszych 
mieszkańców J. Mając lat 16 został оп 
właścicielem małego folwarku w okolicy 
Kalisza. Opiekón jego niejaki I.. interesy 
podówczas tak prowadził, że młodego J. 


na wielk iemnjącego lat .20 pozostawił bez najmniej- 
eny dochodził do szału. Niezwłocznie jj 


przyjaciel, 
z teatru; praca ukt 
siły.» 

Nie dokończył, bo Helena krzyknęła ýs- 
gle rozdzierającym głosem, 

Zrozumiała wszystko. 

Uczuła złowrogie ściskanie w gardle, 
dziwne gorąco w piersiach, chciała mówić, 
ale kaszel gwałtowny przerwał jej słowa, 
a z nim fala krwi buchnęła па suknię, 
Artystka zemdlała. 

Zrobił się straszny zamęt w domu; siu- 
żąca pobiegła po Wacława; doktór prze: 
klinał własną nieostrożność i ratował jak 
"e: Helenę. 
| dy Wacław przybiegł, Helena leżała 
na łóżku bardzo Шайа. Doktór wyjaśnił 
| poecie całą sprawę. 


4 zupełnie wystąpiła 
orki przechodzi twoje 


l 


czom okazy będzie można ekśpedyować tyl-, 


którą też utracił 

Po wyzdrowienia J, znalazł miejsce stró- 
[ża przy jednej z tutejszych fabryk, а nastę: 
pnie ożeniwszy się д robotnicą fabryczną 
'w Łodzi przebywał w naszem mieście aż 
|do tej cliwili. Nareszcie fortuna postano- 
jwiła położyć koniec ciągłej wałce о byt 
swego wybrańn. J. wygrał na loteryi 30,000 
|marek za które w okolicy Łodzi -nabył 
| włazność ziemską, 
| (>) Smiała kradzież dokonaną została we 
jśrodę około godziny 9 wieczorem przy uli- 
|су Piotrkowskiej w domu braci Szróter. 
| Złodzieje wyłamawszy boczne drzwi w bra- 
mie wohodowej, wynieśli ze sklepu „Jakóba 
Kohna znaczoą ilość chustek. Poszkodowa- 
ny oblicza stratę swoją na kilkadziesiąt 
„rubli. Złodzieje umknęli. 


KRONIKA. 


— Piotrków. 
! Z sądów.—Sprawa o fałsz. Włościania 
;Charciarek, propinator karczmy rządowej 
we wsi Rząśnia, powiatu noworadomskiego 
wydzierżawił {пот w 1886 r. Kanimie- 
„rzowi Kojerskiemu, który za kwartal za- 
płacił Charciarkowi 45 rubli, a ten wy- 
|да mu kwit za otrzymanie czynszu daier- 
żawnegó do 1 stycznia 1887 r. Gdy na- 
stępuie Koperski ше płacił dzierżawy, 
Qliarcisrek pozwał go do sądu i wtedy 
Koperski złożył kwit, w którym Charcia- 
rek przyznawał, że otrzymał 46 rs, za 
dzierż wę karczmy za kwartał — do dnia 
і stycznia 1888 r. Kwit ten okazał się 
sfałszowanym, a miąuowicie ostatnia orfra 
roku została przerobiana z 7 ца 8, Sąd 
uznał Koperskiego winnym sfałszowania 
kwitu i skazał go na pozbawienie. niektó- 
tych praw i przewilejów i na oddanie йо 
rot aresztanckich na rok jeden, 

Wszyscy za jednego. 27 kwietnia 
r. 2, do szyuku Janąsz4 Targi w Rawie 
wszedl kontroler akcyzy, Józef Szwajkow- 
ski i począł robić rewizyę. Zauważywszy 
iż w jednej z butelek jest spirytus ałabszy 
od Ea ujętego: się "w opieczętowanej 
beczce, Szwajkowski przelał go do kadzi 
w s шна» jego mocy, a ych 
w karczmie ian prosił, by we- 
zwali”, stra ` Wtedy rA юз 
włościan, ażeby opuścili szynkownie, a gdy 
to spełnili, do karczwy wpadło kilkunastu 
żydów. Turgu-przy pomócy Żydów zam- 
knął drzwi karczmy na klucz; przywolaci 
wyleli spirytus z kadzi na ziemię, butelkę 
schowali, m rozpoczęty protokół podarli. 
Zeby usunąć wszelkie ślady, żona Targi 
wzięła lampkę, polała podłogę пайд w 
miejsco, gdzie był wylawy spirytus i przy: 


Helena patrzyła na niego w osłupieniu. | — Jakże mogłeś pan zrobić coś podo- |sypuła opiłkami. Przybyli zapóźno straż- 


Coraz większa trwoga szarpała jej duszę; 
зноу р ора втаграға jej duszę; 


ię nogami 1 ma ją łoaąć. 
Postanowiła bądź co bad dowiedzich 


ме się 
ra . 
5 -= Doktorzo — zaczęła zdobywając się 


o jej się, że przepaść straszna otwie- | 


Боодо — wołał tew x oburzeniem, 

— A któż się spodziewał, że ją to tuk 
| obejdzie? 
| — Ależ ta wiadomość ją zabije! 

— Nie wiadomość, bo ta prędzej czy 
'później musiałaby być pańskiej żonie po- 


nicy nie mogli піс pomódz kontrolerowi, 
bo Ślady zostały usunięte, a.żydzi znikoęli. 
Podczas całego tego zajścia nikt kontrole: 
rowi nie wymyślał, ani też go popychał. 
| Targa został pociągnięty do  odpowiedzial- 
jności sądowej za opór władzy, sąd uznał 


DA Кб] — musisz mi powiedzieć prawdę. | wiedziacą — garknął doktór rozgniewany— | go wianym jedynie wylania spirytusu i u- 
Chodzi tu przecież i o porozumienie się ale zabijają ją następstwa ataku, który [krycia butelki i skazał go па 20 rubli 


162 
any zabarwił jej usta. 
Doktór odchrząknął. 


cierpliwy. 

r kiedy ечат й DA, Мален 
па ustach, gc, co dalej powie, 
z sdi eskulap 2 nie mógł już dłażej яу: 
trzymać, Po co łudzić tę cy ter рошу- 

ami i tem 


prawdę. Przecież 
прал) m rl т = i 
— Droga | — 18 е, ujmi: 
je rękę artystki, — jnbym jej radził juź 


Sądzę, 
"Był 


że nie mnie pun je przypiszesz? 


— Jeżeli chcesz pan żonę utrzymać przy 


| — А więc odpowiedz mu pani, żeby był, życiu — ciągnął lekarz spokojniej — musisz 


ją w możebnie prądkim czasie wywieźć w in. 


ną atmosferę, Merso będzie dla pani naj. | 


lepszy. 

Więc rabisz mi nadzieję doktorze? 
— Mój panie, nadzieja jest zawsze w na- 

szej mocy, póki organa pracoją, ale ręczyć 


całą za nic nie możemy. W każdym razie uczyń | władzy, 


I z temi słowy pożegnał WWacławn. 


Koniec. 


to pocisk, który w samo serce ugo- | 
‘dzi? Wacława. 


iz dyrektorem, który jaż parę razy przysy-, miał miejsce przed рагоіва miesiącaim. kary, a ewentualnie, w razie niemożności 
łał z zapytaniem, kiedy będę mogła туз. 
Blady uśmiech wysiłkiem woli wywo- | 


(zapłacenia, na tydzień aresztt. 
Елепдісгпу stróż bezpieczeństwa, "Dàin 
6 czerwca r. z. w Zelowie, powiatu taş- 
kiego, strażnik Drordowśki, zobaczywszy, 
że Lejbuś Piła bije na rynku Markowitza, 
zbliżył się do nich, odepchwął Piłę i każał 
mu jść z sobą da kąucelaryi gminnej. 
Piła odmówił; wtedy stróż bezpieczeństwa 
publicznego schwycił go za ubranie, lecz 
Piła szarpoął się i uciekł do swego miesz: 
k;nia w domu вит 
zauważywszy, że Piła posiadał ba 
grzbiecie гс А wrzekomo kradziooę, po- 
stanowił zrobić w mieszkaniu jego rewizyę 
ji w tym celu wezwawszy dwu k w, 
udał się z nimi do domu Jakubowicza, 


wiciel ` 


ї s t T в i sę 
otworzenia, 8 tego nie |szło już do zupełnego porozumienia. 

ono, zakrzątnął się energicznie i ka-| Berlin, 13 lutego. „Reichsanzeiger” do- 

przynieść siekierę dla wyrąbania drzwi. | пові: „Cesarz powierzył zastępetwo kige 

tedy zjawił się właściciel domu Jaku- i 

bowicz i schwyciwszy Drozdowskiego za 

sty odepchnął go z taką siłą od drzwi, 
5 ten odleciał na kilka kroków, р 


marynarki podłu, 


g prawa z d. 17-до marca 
r. 1878-go vice a 


22 mirałowi baronowi v. der 
tem | Goltz”, 


i Чг: Berlin, 13 lutego. (Ag. półn.). Rząd tu- 

7 wyłamane, ale Piły w mieszkaniu już |tejszy przyjął dla armii stanowczo a tryàcs 
było, bo wyskoczył, dkngu Nå тава: jki pały kaliber karabinów Мег, ! 
dzie powyższych danych ‘dostat pdciągnięty | Betin, 15 litego. (Ag. póło.). Со do pro- 
letni |jektowanej konferencyi w sprawie wysp ѕа- 


do odpowiedzialności sądowej 56 
Juda Jakubowicz za opór władzy, lecz |moańskich nastąpiło ju£ porózumięnia się 
sso uznał jego winę za niedowiedzioną pomiędzy Abelis i Niemcami, 
iod wszelkiej odpowiedzialności uwolnił, Berlin, 13 lutego. (Ag. póła.). Słychać, 
— Zawieszenie balów maskowych. W ga- |że obostrzenia paszportowe na granicy frane 
zecie lubelskiej czytamy, ża maskarady cuskiej Alzacyi i Lotaryngii mają być zła 
teatralne " рне 2 rozporządzenia gle podzone; stan obecny okazał się bowiem 
bernatora | iego zostały wstrzywane, |dja Niemiec zabójczym. 
jeważ w miej m klubie ruskim | Paryż, 18 lutego. (Ag. półu.). Dzienniki 
4 dnwane Muskarady na cele dobró= tutejsze SĄ zdania, że artykuł „Koeloische 
czynne. Zeitung,” posądzającej Francyę o chęć ха 
garnięcia Maroka, jest pokrywką własnych 


e 
B bitnych planów Niemiec względem Ma- 
T E L E G R A M w ЖЕ Niezmiernie serdeczne м еси zgo- 
13 lutego (Ag. półn.) 


towane w Berlinie poselstwu marokaliskie- 
Petersburg, „No-|mu, i usiłowania księcia Bismarka, aby 
mosti” uważają pogłoski o wyzywającej po- |apentów niemieckich usndowić w Maroku, 
stawie Abdurrachmana za przesadzone i|są wymownemi wskazówkami w tej mierze, 
gą raczej w informacye z Kalkutty oj Wiedeń, 13 lutego. Koło polskie wybrało 
- МД celach pochodu emira do Tur-|na miejsce ś.p. Grocholskiego до kowitetn 
kiestanu afgańskiego, "wedle któcych  Giły|wykobawczego prawicy d-ra Michała Bö- 
jego wojskowe nie przenoszą 5,000 ludzi, | brzyńskiego. 
mniej przeto gazeta uważa, iż „środki |< Budapeszt, 13 lutego. Pogłosku, że syn 
ostrożności, przedsiębrane przez Rosyę, 84 prezydenta izby poselskiej wyzwał ns poje- 
žo potrzebne. 
rsburg, 13 lutego (Ag. półn.). „Graże |istotoy stao rzeczy, wzywał mimo to pra 
zapewnia, że przeciw Abdurrachma- |zydeota, by zaprzeczył wieściom о samo. 
nowi  przedsięwzięte zostay energiczne | bójstwie, jest nieprawdzieą. 
środki skoro tylko odwyżyłby się przejść — Londyn, 13 Intego, (Ag. póła,). Тоо 
od pogróżek do czynów. otrzymuje „Times” szczegóły nadania kon- 
, 13 latego. (Ag. półn.). Sąd uwol-|stytacyi w Japonii. Cesarz ogłoszenia do- 
odpowiedzialności pastora luterań- | pelnił uroczyście, a dzień cały poświęcony 
Sunta, który oskarżony był o prze-|został wielkim narodowym uroczystościom. 
ie pewnych przepisów w stosunku | Konstytucya ułożona została w zasadzie 
wym do prawosławnych. Prokurator | па wzór niemieckiej. 
69у założył pr test od wyroku, Berlin, 13 lutego. Wczoraj ostatecznie zo» 
jań, 12 lutego, Przed tutejszą izbą |stał zawiązany bank niemiecko-azyatycki 


żnik postradał szlify. Pomimo to drzwi 


І 


mały, 
mały się stosunkowo dosyć mocno, 
lutego. ot, 
SIR. 415.76, жеш 
Peterabu: 


dł. 218,70, na 
Wiedeń 


Berila, 
UR 


cia kanclerza w dziale zarządu sprawami |- 


——, na 
Ве. listy zastawne 68.50, 4% пу likwidacyjna 
47.80, pokęyczka raska % 
1884 r. 102,60, 47, a 

11870, pożyczka wschodniś I} om 66,80, 1 
ayi 66.76, 6%, ligty zastawne casio 160,40 
{уеге o 
r. 167 75: 


DZIENNIK ŁODZK!. 


nie zdołały. Czynności rozpoczęto w 


Е 1 
бе жин. Тн оеган 


иот x IUGE tdku 179.75, luką 2 

akay» dr. żel 
201.00 bopel kredylow» aaxtryaokie 
" 


hanki 


towago ——, d.sbonth niemieck'ego banku paĝ- 
stwa B'e prywatna 1139 
Liverpool, 12 lutego 


Żądanos końcem giełdy. 
Та weksle krótkolerminowa 


dynek hr, Karolgi za o; у że tenże, znając у Ш at. ziem, Sergi 


: dzienł do lat 16ta zmarło $, w 
liczbie «Шорсбт 2. dziewozął 2. dorostych 4, w 
liczbie mękoryzu —, kobiet 1, a mianowicie 

Ottylia Zabkowska, lat 37. 1 

Starozakonni : ilvinci da lat 15-0 zmarło 2, = tej 
liczbie chłopców 1. dziewcząt L; dorosłych=, w taj 
liesbie mężnzyzo—, kobiet—, в miauowieję =à 
| — 4 

LISTA PRZYJEZDNYCH 

Motel Polski. Kobieszycki z Podołowa, 
NI k z Bałdowa, Steinberger, soln, Spilrent 
z Warszawy, 


Hotel Victoria. R. Żelazowski z Lwowa 
Tonnebaum z Warssawy. 


ruskið zaraz 

na Warszawą 
kr. 214.80, na Peters 

уп kr, —.—, na Londyn 

16860, kupony osion 824.80, 


Е 
ota 


1380 r. 88,70, 6 
56.75, 65, ranta 
Ilami- 
„0%, por 

1865 


{Ый т. 


warsiawsko- лі ›йейак1е] 
‚ akoye 
a Handlowego —.—, dyskon- 


ROZKŁAD JAZDY POCIĄGÓW, 


Sprawoxdanie końcowe. 


0, bel, ко na speku iw 1000 el. = ~ 
p i Феу if nr M | GODZINY i MINUTE 
па z a “т Sry „па mar. 2 EE 5 10] 7/4] 10 930 
"| na na , — spr. un. =-- ‚ Taz ag 
p а= spr., Gig? kan as сыг. ip przychodzą 
арг в s Oju nab, па 1р, aisr, 023 do Koluszek. . 
«prz. —6 ® па sierp. wz. Gijs Spr, 6* n Skierniawic . 
nab, oa ИТЕ. a nabyw, p Warrzawy 
„ Aleksandrowa 
TELEGRAMY GIELDOWE. * Piotrkowa 
Z dot Granicy 
Zdnialy | Zdoiał4ł > 
Gielda Warszawska. n Sosnowoa 


„ Tomaszowa . 
„Brina . . . 


па Berlin za 100 mr.. . . 4666 | 46.85 „Їжапдог.{т=за. 
ma Londyn, 1 £. . . . v47 y.42 „ Dąbrowy( Der. 
па Paryż „100 1. « 8776 вт 60 
НН 7% | mo |” "оао 
» 
Za papi państwowe Му. 
| Listy nd Po 11 |.| 189 Е ZOE “7 
ҢзляЁн poł. wschodnia < 99.25 | 9925 {С 
„ 4%, poż wawuętrzua z r. 1587 | 58,46 933» p Wrocławia „ 
1 94,46 | 96>— y Beriim . 
” U " т 95 — ja Ba -Saet 
Listę zast m. Warez >e , 97. 97 — да 
U tods 
` MPA. 9810 | 98.26 r 
Listy zast! mz Kadni Koryi 1 | 95— | s6— изм 
“ № » z w 4 5 od -hodrą 
„ U ” 3— | 9250 
z Koluszek . . 
Giełda Berlińska. Skierniewic . 
Banknoty rosyjskie тагал. . . |21520 [anman |" w 
m na dost. , (210.40 [217.25 |= srszawy . . 
Dyskonta prywatne PAA) 14,9, | „, Aleksandrowa. 
„ Piotrkowa. . 
n Granicy 


Monety i bankńoty Not. urz. 


b Sosbowów . - 
„ Tomaszowa . 


Not. nieurz, 


toczył się proces przeciwko p.jz celem wyłącznego popierania interesów | Imperyały i półimperysły pł. tąd. |; Вз . . . 
Stanisławowi Flaumowi, tapicerowi tutej-| handlu Niemiec z Azyą. Kapitał zakłado- (Em. 17 grud. 1886 r.) -- 1% „ Iwaagor.( iwas. 
szaty, obwinionemu o przekształcenie na-|wy na początek wyznaczono 22,500,000 ma- К ізарегувіу ы» Z те’ » Dąbrowył Date. 
uwiska swego, które zdaniem prokuratoryi | гек. Akcye rozebrały najcelniejsze firmy таарч banknoty = 1910 p Petersburga . |1 
pomis) brzmieć Pflaum. Sąd. przekonaw- | berlińskie, Główna siedziba sic być | Praski - 8з | u Moskwy . » 
szy ża nazwisko kaas nn эй "ale 1 Szanghai. ч ома krod. w ełocie — А |, Wiednia . . 
jest “ мри k > в z = з | „ Krakowa 
2: jako - uwolańł obwinione- OSTATNIE WIADOMOSCI BANDLOW EE | p, Wroclawia 
go od winy. Prokuratorya apelowała wpra- / DZIENNA STATYSTYKA LUDNOŚCI. n Berlina. . . 


wdzie, lecz później «реше cofnęła. 
е 


Wraoław,, 12 lutego. lom popierania | Berlin, 13 lutego, Giełda -pozostawała 
germanizacyi па Bzląsku, mają być przy| dziś wpływem niekorzystnych donie- 
tamtejszych szkołach polskich, względnie |sień z rynków zagranicznych. Wiadomości 


morawskich, urządzane szkoły froeblowskie, 


ż Afganistaou dały wszędzie powód do re: 
których kierownictwo ina 


oddane w rę-'alizacyj, których nacisku kursy wytrzymać 
GIELDA ула, Ж WALA а, 13 lutego. 


Małżeństwa rawarta w dnia 18 latago* 
parafii katolicki 


5 
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UWAGA, Cytry oruacząde grubszym drokie 
wyrażają czes od godziny беј wiecmrem do go 
dzing б еј rano. 


1, n mianowicie: Fraacjezek 


ZARZĄD | 
Banku Handlowego w Łodzi 


na zasadzie S$ 51 i 52 Ustawy Banku zaprasza niniejszem pp. akcy- 
onaryuszów na 


szesnaste zwyczajne ogólne zgromadzenie 


w dniu 2 (14) kwietnia r. b, o godzivie 1-0) х południa w lo 
kala Banku w Łodzi, przy ulicy Średniej pod Nr. 386, odbyć się 


mające ; 
Porządek dzienny: 
1) przedstawienie sprawozdania i bilausu za rok 1888, 
2) zatwierdzenie dywidendy zą tenże rok, 
3) wybór członków rady i kandydatów. 

Do uczestniczenia w zgromadzeniu е аргу. mają prawo АКсуо- 
nsrynsze, którzy do dniu 2 (14) marca r, b. złożą swoje akcye : 

w kasie Banku Handlowego w Łodzi, 

р в w Warszawie lub też 
„m flji ostatniego Banku w Petersburgu. 

Do złożonych ukcyj winny być dołączone 3 jeduobramiące spe- 
cyfikacye, z których ү należycie зе кезе wydana Е 
ryuszowi stanowi dowód depozytowy, druga zostapie przy depozycie, 
trzecia zaś, opatrzona stemplem kasy, uży za dowód do vzyskania 
biletu wejścia na zgromadzenie. 

Złożone ńkcye zwracane będą od dnia 3 (15) kwietnia r. b. za 
zwrotem specyfikacyi Nr. 1. 

Łódź, dnia 13 lutego 1889 roku. 


Specyalny Handel Nabiałowy 


w Nowym Rynku. 
Ażeby zapobiedz fałszywym loskom podaję do _wiado- 
mości, że zakład mój, jak dotąd i nadal prowadzić który 
zaopatrzony jest. w mleko świeże dwa razy na dzioń, Śmietankę 
ka, Śmietanę kwaśną, wyborowe centryfugalae masło świe: 
że, masło do potraw i ciasta, różne sery wyrubiane na sposób 
zagraniczny, Oraz ser oryginalny litewski, a także soki, Кав 
tury i marynaty, Polecając wię względom Szanownój Publicz- 
ności, jąkiemi mnie dotychczas zaszczycała, 
Pozostaję 2 szacoukiem 


У. В. Wężyk. 


DZIENNIE ŁÓDZEI 


OG її (ее EN 


Nasz dobry, ukochany, nieodżalowany Mąż, Ojciec, Dziadek, 


Teść, brat i Szwagier $, p. 


ULIUSZ BREDSCHNEIDE 


po długich cierpieniach zasnął w Bogu w dniu wczorajszym 
o godzinie 5|; wieczorem, przeżywszy lat 70. 


Wyprowadzenie zwłok na cmentarz odbędzie 
się w Sobotę, dnia 16 Lutego o godzinie 2 po połu- 
dniu, na co przyjaciół i znajomych zaprasza 


POGRĄŻONA W GŁĘBOKIM SMUTKU 
Rodzina. 


ZGIERZ, 14 Lutego 1889 roku. 


EJ 


QówaBnenie. 
Правленїе общеетва Потре- 
бителей для состоящихъ na I 


Teatr Łódzki. 
W hotelu VICTORIA. 


W sobotę dnia 16 lutego 1889 | 
Gościnny występ 
Romana Żelazowskiego|: 


(ЕИ 


(Le maitre des forges) 


Sztuka w 5 aktach, J. Ohneta, 
przełożył Alwin Zieliński, 
ge” Wymiana kuponów i sprredaź bile 
tów odbywa sig od godziny 9 runo do 1 
w południe w kancelaryi teatralnej, hotel 
Victoria od 4 po poładnia do końca przed- 

stawionia, przy kasie, 234—1 


Osoba przybyła 1 Warsza 


wydoskonąlona w warszawskich 
pralûiach, życzy sobie przyjmować 
wszelką bieliznę do prania wraz 
z reperacyą takowej, 

Adres ulica Dluga Nr. 54, dom 
W-go Felkiego, w prawej oficynie 
na parterze, mieszkania Nr. 11. 
270—3—1 


ОБЪЯ ВЛЕНІЕ. 

Судебный Приставъ Съ%зда 
Мировыхъ Судей 3-го Петроков: 
скаго Округа Игнатій Зеноновъ 
Сушинскій, жительствующій въ 
гор, Лодзи въ gomb N. 1437, объ- 
ивлиетъ, что 8 Февраля cero 
1889 года cz 10 чае, утра въ кол. 
Радогощъ, по Згержской удиц% 
подъ N. 5, будеть продаваться 
движимое имущество принадлежа« 
meo покойнымъ Валентію и Ека: 
терин% супр. Ренеръ, заключаю- 
mees въ мебели, платьъ и. рав» 
ной домашней е aay an и оцънев- 


KOM. 
Опись 

предметовъ можно разематривать 
у Судебнаго Пристава и въ день 

продажи BA м%стЬ оной.. 
Января l AHA rę года. 
Судебный Приставъ Сушинскій, 
4 Е 274—1 


о 
сударотвенно и общественной 
службь въ городъ Лодзи честь 
имъетъ довести доовъд%нія ГГ. 
Членовъ общества и почтенней- 
шей публики, имъющей какое 
либо CHOMERIE съ обществомъ. 
| что на оонованім ныборовъ и 
побтановленія общаго собранія 
ort 15 (27) Января 1889 года, 
Правленіе еостоять иўъ елъду- 
ющихъ лицъ: Предеъдателя А, 
Ееимова, и членовъ: A. Ота 
ржинскаго, A. Кедржинскаго и 
A. Ковалевскаго. Члевами Реви- 
зіонной Коммисін , состоит; A. 
Гаевичъ A. Ольпевскій и 10. 
Яржембовскій, Кандидатами) въ 
члепыПравленін избраны: В. 
Поморекій, И. Хичевскій A. Xo- 
ментовскій и Ө. Пашковскій, 

2), Съ 1 (13) Февраля 1889 года 
цна па товаръ въ лавкахъ 
Общества будетъ понижена, то- 
варъ будетъ продаваться. какъ 


такъ и изъ отдъленін mo Te- 
троковской улиц въ домћ Ви. 
елицкаго Hp. 768 по вновь со. 
ставленному прейскуранту. 

8), Предевдатель правленія A 
ЕФимовъ, честь им%етъ дове‹ 
сти до свёдфнія лицъ, находя- 
щихся въ торговыхъ сношевіяхъ 
съ обществомъ потребителей, 
что будеть принимать тако: 
выхъ ежедневно отъ б часовъ 
по полудни, кром 


до 7 чае. 


домь Абая Нр. 490/1. 

Выплата. денегъ. 3a товаръ, 
будетъ производитьея _ ежене- 
дъльно только по субботамъ 
отъ 7 до 9 час. члевомъ Kac- 
сиромъ А. Отаржинскимл, так. 
же въ помъщенін лавки. OÓ- 


шихъ отпускать тдваръ съ Y- 
ступкою °/,, проиаводитси CRE- 
м%сячно только 21 чиела съ 8 
до 9 часовъ. 

Kpouż того Правленіе awt- 
етъ честь довести до свъдћнія 


изъ главной лавки въ дом Абди |1), ѓе na mocy wyborów i posta- 


воскресяыхъ дней, въ пом®ще-/2), 
нін лавки по Полудневой ya] na na towary w sklepach Sto- 


м®нъ марокъ для лицъ, заявив: 3), Prezydujący Zarządu А, Efi» 


Stowarzyszeniem Spożywczem, że 


Г, Г, чденовъ общеетва, Wro въ 
каждой лавк% общества им®ют. 
ся KAHTH жалобъ, которыя xpa-| 
вятся у касбирокъ. Въ м%ст% 
съ cmap правленіе покори%ъйше, 
проситъ Г. Г. членовъ войти) 
въ помощь Правленію m sambe) 
ченный какой либо недостатокъ 
какъ въ лавк%, такъ M въ неј 
соотвЪственномъ обращеніи со 
стороны прислуги при выдачъ 
товара BROCHTE свои замъчанія! 
въ выше упомянутую книгу 
жалобъ, эти замЪчанія пемедлен- 
но будутъ разсморены и устра- 
непы, 


Ogłoszenie. 

Zarząd Stowarzyszenia Spożyw 
czego osób pozostających wsłuż. 
bie Rządowej i Publicznej w m. 
Łodzi, ma zaszczyt zawiadomić 
W.P. Członków Stowarzyszenia 
i Szanowną Publiczność, mającą 
jakiekolwiek stosunki ze Ота. 
rzyszeniem: 


nowienia Ogóluego zebrania z d, 
16 (27) stycznia 1889 r. Zarząd 
składa sig z następnych osób; 
Prezydującego: A. Efimowa ji 
Człon: A. Starzyńskiego, A. Kier 
drzyńskiego i L. Kowalewskiego. 
Członków  komisyi rewizyjnej, 
L. Gajewicza, А. Olszewskiego, J. 
Jarzębowskiego, _ Kaudydutami 
do Zarządu wybrani: W. Pomor 
ski, J. Obiczewski. A. Ohomę- 
towski i T. Paszkowski, 
z d, 1 (13) lutego 1889 r. ce: 


warzyszenia zostaje zniżoną, :0- 
war sprzedawać się będzie tak 
wgłównym sklepie w domu Abla, 
jako teź i w filii mieszczącej się 
w domu Wiślickiego Nr. 868 na 
ulicy Piotrkowskiej, po nowo u- 
stanowionych cenach. 


mow ша zaszczyt uwiadomić 080: 
by mające stosunki handlowe ze 


rzyjmować będzie takowych co 
ieanie od god. б do 7 ро pa 
ludniu, oprócz niedziel, w skle- 


Дозволено Ileusypom 2 Февраля 1 г, 


pie Stowarzyszenia przy ulicy ро- 
ludniowej, dom Abln. 

Wypłata pieniędzy za towar 
odbywać się będzie tygodniowo w 


sobotę od god. 7 do 9 wieczór,|Zawiercim, Zarząd d 


Droga żel. Fabryczno-Łódzka. 

Z powodu oświadczenia wysyłającego 
Patowika, о эрен dablikatu listu 
frachtowego № 7608 na wysłany dnia 28 
października 1888 r, towar z Łodzi do 
i żelaznej Fabry- 


przez członka kasjera А. Starzyń-|cznoŁódskiej palajn: de wiadomości, że 


skiego w głównym sklepie Sto-|Pomiouiony duplikat- Ж 


warzyszenia, jak równie i wymiae 
na marek osobom zadeklarowa: 
пущ sprzedawać towar z odstą- 
pieniem procenta, uskutecznia 
się będzie tylko d, 21 (2) każde 


160% uważa ra 
nieważog. А Ре 268-%-1 
Droga żel. Fabryczno-kódzka, 


Z powoda oświadczonia odbierających 


ę|Breszel 1 Reinhcimer “o * ragubieniu listu 


frachtowego № 1 na przybyły dnia 23 
stycznia (7 lutego) r. b. towar є Hambar- 


go miesiąca od god. 8 do 9 wie-|ga do Łodzi, Zarząd drogi żelaznej Fa- 


сгогека. 

Oprócz tego Zarząd powiada- 
mia W. Р. Członków Stowarzy- 
szenia, žu w każdym sklepie Sto: 


bryczno-Łódzkiej uje do wiadomości, 
że pomieniony dublikat № | uważa ga 
nieważny. 625 -3—3 


Droga żel. Fabryczno-Łódzka. 


powodu oświadczania odbierającego 


warzyszenia znajdują się książki д. Härtig, a sagubienia dublikatów lie- 
zażaleń u kusyerek; przytem Za-|tów frachtowych № 6308 i 6776 os wy- 
rząd uprzejmie uprasza W, P.|słany dvie 15 (27) i 18 i (30) stycznia + 


Ozłonków przyjść w pomoc Zw- 
rządowi i zauważywszy że swej 
strony wszelkie usterki w sklepie, 
nieodpowiednie postępowanie osób 
pracujących w sklepach, zapisy: 
wać swoje uwagi w wyżej wymie- 


b, towar z Warszawy do Zodzi, Zarzyd 
drogi żelaznej Fabryczno-Łódzkiej podaje 
do wiadomości, że pomienione doplikaty 
№ 6308 i 6776 uważa za nieważny, 


Młody człowiek 


nionych książkach zażaleń, które|z patentem udzielaruskiej kon- 
to zażulenia niezwłocznie zosta Wersacył. Osoby iuteresowane, 


ną rozpatrzone i usunięte, 
275—3—1 


upraszam składać oferty w rodak: 
суі „Dziennika” pod lit. З. T, N. 3. 


W. piątek dnia 15 lutego n. st. punktualnie o godzinie B-aj 
wieczorem w sali Paradyzu 


Zebranie Reprezentantów 


Kasy Pożyczkowej Przemysłowców Lódzkich. 
PORZĄDEK DZIENNY: 
Przedłożenie rachunku i ustanowienie dywidendy za rok 


Zarząd Kasy. 


ubiegły 1888. 


OWY ZAKŁAD ARTYSTYCZNO FOTOGRAFICZNY 
В. Wilkoszewskiego w Łodzi 


viila „TRIANON“ Passaż W-go Meyera. 
Urządzony elegavoko i podłog najaowszych wymagań sztuki fotogra- 
Йслпеј. Zdjęcia wykonywa nowym sposobem momebtalnym. Ki 
kończenie artvstyczne, Portrety różne do uataraloej wielkości, kolo- 
ruje alejno. Ceny amiarkowane i dostępne dla wszystkich, 275-0-1 


219—3—2 


)- 


drukarni „Dziennika o 


